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Uroczystości Reyowskie. 


Wręczemie srebrnego popiersia Reya Aka- 
demii Umnejętnofci przes rodzinę 

W sobotę w poludnie w gmachu Aka- 
demii Umiwjętności odhyła się Uroczystość 
wręczenia popiersia Mikolaja Røya, ofiaro- 
wanego Akademii przez rodzine hr. Reyów. 
Popierńe wykonane wypukłą rzeźbą w sre- 
brze, w dutych, ozdobnych ramach dębo- 
wych z orłem Zygmuntowskim, wnieśli do 
jednej z sul trzej młodzi chłopcy 2 rodi- 
my hr. Regów, ubrani w granatowe kon- 
tusiki. Imieniem rodziny przy wręczeniu 
popiersia przewawiał hr. Mieczysław Roy, 
zaś imieniem Akademii dziękował za wspa- 
miały dar prezes Akademii hr. Stanisław 
"Tarnowski, my O pra wariq- 
ezność m hojną fundmi Mikołajowi 
Reyowi, który, jak rz 40 
tysięcy koron, przeznaczając odsetki co lat 
Alm 2: AE a= z zakresu liters- 
tury polskiej, a g we fur w 
czynił Akademię. bez lego zlożył o0 
1000 kor. na wykonanie pamiątkowych 
jubileuszowych złotych medali. 

W uroczystości wzięli udział takte: se- 
krstare Aksd. dr. Ulanowski i kilkonantu 
członków Akademii, zad z rodziny hr. Ro- 
gów: br. Mieczysław Rey z córką Maryą, 
hr. Mikołaj Rey z toną go t br. Bo- 
browskich oraz z dziećmi Heleną i Tade- 
psem, hr. Stanieławowa 2 Głogowskich 
Wilma Keyowa oraz p. Cecylia z hr. Po- 
tockich 1-0 Reyowa %-0 Kaczkowska z ry- 
mami Stanisławem i Ludwikiem. 

Rawi w Kole artystyczna literackiem. 

W sobotę wieczorem urządził wydział 
Kolu art-liter. z prezesem prof. Augustem 
Sokołowskim na raot ku uczczenia 
uczestników zjazdu Reyowskiego, W rau- 
cie, prócz rodziny br. Rerów owacyjnie 
przyjmowanej, wzięli udział prezes | so- 
kretarz Akad. Urmej. hr. Tarnowski i dr 
Ulaoowski, rektor 
rawski z licznem gronem 
prezydent miasta dr Leo, z ilu radny- 
mi miasta, wybitniejń literaci, artyści i 
dziennikarze oraz wielu uczestników zjar- 
du z Królestwa Polskiego, Poznania i Lwo- 
wa — razem około 300 osób. 

Wśród saa pesa. +ebranie 
przeciągnęło się północy o ono za 
zadanie uczczenia przybyłych gości, | sta: 
takie ułatwić im wzajemne poznanie i cel 
ten w rupełności wypełniło. 


Obehód w auli uniwernytackiej. 


Właściwa uroczystość Firyowska rotpo- 
capu się w niedzielą o 11 przed potud- 
niew obchodem w auli Uniwersytetu Jag 
Na pięknie ordobionei zielenią trybunie, 
ustawiono srebrne popiersie Raya (ofla- 
rowne Akademii przex rodzinę), zaś na 
stołach ułożono siare | nowsze wydania 
dzieł Mikolaja Reya oraz liczne dzieła po- 
święcone działalności pisarskiej Reya, któ- 
te ukazały się w snacsñėj ilości z akazył 
jubileuszu. Dość wymienić znakomitą mo- 
mografię prol Aleks, Brócknera, prace 
Hronislawa Chlebowskiego, Ign. Chrzanow- 
skiego, dra Linki, wydania krytyczne dzieł 
Reya priez prof. Czubka, prof, Łosia, p. 
Wittypa itd. 

Obok trybuny na bonorowem miejscu 
zasiadła rodzina hr. Hoyów, naprzeciw 
|trybuny delegat namiestnictwa dr Fedoro- 
wicz, rektorowie Un. Jag. prof. X. dr Pa- 
wlicki i prof, Morawski, prezydenci sąd. 
dr Hausner í Łukaszewski, prezydent mia- 
sta dr Lao z obu wiee dentami i gro- 
Dem radców, aiuckowia Academii Umiej, 
profesarowie Uniwersytetu, dyrektorowie 
szkól średnich oraz liczni oczestnicy zjar- 
du, tabte doty zawięp puń i młodzieży 
akademickiej 


Uczestnicy Zjazdw. 


Wśród kilkudziesięciu członków Zjasdu 
nalety wymienić szereg wybitnych gości, 
I tak s Warszawy: prof. Tadeusz Ko- 
mon, dr mer, AA immo teg 
sek Giedroyć, s U 
Dikstajn, dr Ludwik Goni dr Leopold 
Maeyet, Wiktor Wittyg, Kazimierz Barto- 

szewicz i inni; dalej z Petersburga: 
prof. Baudouin de Courtenay i prof, Pia- 
styński; z Kalisza: redaktor „(łazety 
Kaliskiej* p, Jósef Rudwan; z Rygi: 
bar. Gustaw Montenfeld; z A ii: prof 
Henryk Strove; s Frybur 


misław Dobrzycki; z Kłodowy: 
Witanownki; z Kórnika: dr Zygmunt | wi 
Cwlichowski ; wreszcie ze Lwowa: prof. 
dr Józef Kallenbach, prof, dr Ludwik Fin- 
Vel, prof. dr Konstanty Wojciechowski, 
prof. Jan Friedberg, prof. dr Maryan Rei- 
a prof. dr Michał Janik, prof. dr Broni- 

w Kruczkiewicz, dr wik Bernacki, 
dr Bronisław Gubcynowiee, dr Alrksander 
|Kelema, dr „Adam Krochowiecki. Zygmunt | 


|święcooą Reyowi, która wabogacił: 


Wasilewski, redaktor „Słowa Polskiego“, 
rudca szkolny dr German, radca dworu 
Włod. Łoziński i wielu innych. 


Mowy hr. Tarnowskiego i prof. Kallenhacha, 
Po odśpiewaniu przez Chór akadernieki 
pieśni x XVI wieku „Ganda Mater Polo- 
nia*, zabeał głos prezes Akademii Umie- 
jętności hr. Stanisław Tarnowski. Prze- 
dowszystkiem zaznaczył, że uroczystość ju- 
lnieuszówa nie mogla się odbyć zessłego 
roku z powodu ówczesnych stosunków w 
Królestwie, które uniemożliwiały przybycie 
uczestników ż Królestwa. Dalej uwydatnił 
mowcą znaczenie działalności Mikołaja 
Reya, omawiał jego zapatrywania spo- 
leczne, religijne i polityczne, jego starania 
około stworzenia literackiego języka pol- 
skiego, jego miłość Ojczyzny i nawotywa- 
mia do cnót obywatelskich it d. Rey jest 
więc najwierniejstym przedstawicislem o- 
wego wieku, L j. XVI stulecia. W mmóni 
wał mowca rodzinie Reyów za 

der i fandacye. 

Prof. Kallenbach ze Lwowa oma- 
wiał dokładnie litarature jubileuszową, po- 
a naakę 
polską i jest dobitaym w razem czci i hol- 
du naszego społeczeństwa dla zasług wil- 
kiego pisarza-ziemianina. 


Wybór prezydyum Zjazdu. 

Pa południu o godz. 4-tej hr. Tacnow= 
ski, jako prezes Akademii Umiejętności, 
która zainicyowala Zjazd, zagaił pierwsze 
posiedzenie przy udziale przeszło stu o- 
czastników. Deiękując licznym gościom 

pilka i witając ich nmieniom Aka- 
EB peja ydE 
si naul wi po! u. 

Po pora w licznych telegramów gra- 
tulacyjnych przez sekretarza komitetu 
A prof, Cosrmaka, 

boru prezydyum Zjazdu. 

Prasa honorowymi wybrano: prot, 
Abtoniego Malickiego ze Lwowa i prot 
dra Władystawa Nehringa z Wrocławia, 


wistym prezesem brany zo- 
Ag Sro Korzon £ 


wa i prof. Courtenay U mym 
krelurzem jeneralnym prof, Czermak 
Krakowa oras Bronisław Gubrycowies | 
Witold Nowodworski. 

Następie prol. de Finkel ze Lwowa wy- 
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której zabierali głos prof. Ulanowski, p. 
Diksłein, p. Nowodworski i i. 


Raut w starym teatrze. 


Rada m. Krakowa urządziła wieczorem 
a godz. 9-tej w salach starego teatru reut 
ku uczczenin uczestników Zjazdu. 

Przybyło około 200 osób; prócz wielu 
uczestników Zjazdu, liczni radcy miejscy, 
przedstawiciele krakowskich władz rząda- 
wych, duchowieństwa i generalicyi. Rolę 
gospodarza spełniał niestrudzenie ze zna- 
ną wytwoiną swoją gościnnością prezydent 
dr Leo, przy pomocy obu wiceprezyden- 
tów i delegowanych urzędników prezy- 
dyum magistratu. Doskonały zimny bufet 
dostarczyła firma A. Hawełki, świetne 
wyroby cukiernicze zaś J. Michalika. Przy- 
grywala orkiestra „Harmonii*. 


Drugi dzień Zjazdu. 

Dziś w poniedziałek przed południem 
odbędzie się drugie posiedzenie w auli 
Uniw. Jagiellońskiego, na którem wygło 
szą referaty prof. Kallenbach i docent dr 
Grabowski, zaś po poludniu o 4 tej dwa 
referaty prof. Bruchnalski. 


Telegramy „Nowin”. 
Z Warszawy. 


Zamachy na policyantów. — Prowokutorzy 
z czarnych sotni przy robocie. 

Warszawa. W sahatą wiaczoram ranio- 
no wystrzałami z rewolwerów 3 policy- 
antów i 1 żandarma 

Warszawa. W wielu sklepach znalezio- 
no zatrutą limoniadę i syrop. Jak cądzą, 
pozostaje to w związku z zamiarem pro 
wokowania rczruchów antyżydowskich. 


Bunty w armii. 

Poteraburg. Z Tyflisu donoszą, że roz- 
ruchy w pulku artyleryj we Władykau- 
kazie mają znacznie większe rozmiary, a- 
miżeli to urzędownie przyznano. Między 
zbuntowenemi bateryami i resztką wojska 
*rzyszła do krwawego starcia. Strzelano 
z karubinów i dział. Przeszło 100 żołnie- 
rzy zginęło i jest rannych, toż samo kilku 
oficerów. Komendant zbudowanego pułku 
aityieryi zniknął w tajemniczy sposób. 

Petersburg. „Now. Wremia* donosi z 
Batum pod datą 30-go czerwca: Wrzenie 
wrod oddziału artyleryi fortecznej nie u- 
staje. Buntownikom wyznaczono termin 
poddania się na dziś wieczór. 

W wisalu miejscowościach popełniają 
motderstwa i rahunki. Skutkiem 5-tygo- 
dniowej przerwy komunikacyi parowcowej 
z Odesą, wywołanej strejkiem, całe życie 
na wybrzeżach Morza Czarnego zamarło. 


Bunt gwardyi. 

Berlin. Donoszą z Petersburga, że z po- 
wodu buntu w pułku preobrażeńskim wy- 
buchla w Peterhofe panika nie do opisa- 
nia, Car na wiadomość o tym buncie zem- 
dlal. Trepowowi polecono podwoić straże 
z zupelnie pewnych ludzi. 

Peterahurg. Pierwszy batalion pułku 
preobrażeńskiego przybył już wraz z ko- 
mendantem hr. Trubeckim do miejsca ze- 
słania, Medwedu. Batalion otrzymał nowe 
uniformy bez odznak gwardyjskich. Żałnie- 
rze pozostają pod nader ścisłym nadzorem. 

Patarshurq. (Pet. aj. tel). Urzędownie 
potwierdzają, że ks, Trubeckiega i sześciu 
oficerów z ks. Oboleńskim pozbawiona 


Panika w Połtawie. 

Połtawa. W Połtawie wybuchła one- 
gdaj wieczorem wielka panika, W klaszto- 
rze zniknął cudowny obraz Matki Boskiej, 
co miała być dla chuliganów sygnałem. 
W pospiechu zamykana sklepy i wszyscy 
chronili się da mieszkań. Wczoraj w po- 
łndnie -nadciągnęło do miasta mnóstwo 
włościanstwa. Powodem tego były powta- 
rzające się w gubernii cà 8 dni pożary 
całych wsi. Wczorajszy dzień minął spo- 
kojnie, ale zaniepokojenie utrzymała się. 

Rewizye w Moskwie. 

Moskwa. W Moskwie dokonano ubiegłej 
nocy rewizyj domowych. 20 osób uwięzio- 
na. W mieszkaniu małżeństwa Artemo 
wów znaleziono laboratorgum i gotowe 
już bomby, które skonfiskowano. 


Uo słychać 
w mieście? , s 


KALENDARZYK. 
Dziń w poniedziałek Nawiedzenie Najśw. Ma- 
ryi Panny. — Jutro we wtorek Heliodora. 


— Pojutrze we środą Józefa Kalasantego 
i Prokopa. 


Poniedziałak 


Teatr miejski: „Chopin* 
tach G, Oreficega. 
Teatr ludowy samknięty 


opera w 4 ak- 


Teatr miejski w aoboią na dwa 
zamknął swa podwoje, ustępując mi 
perse iwowakiej, Na mokotniem przedstawie. 
niu „Wesela“, publiczność owaocyjnia zegnała 
opuszorsjącycu naasa scenę artystów: pnią 
Ordon, pua Sosnowskiego i Walowakiego. 

Pizy tej sposobności dadsć należy, że ta- 
kża dwu z m!odych, obiecujących artystów, 
pp. Osterwz i Węgrmyn, opuszczają teatr 
krakowski. Zsangańował ubu dyr. Rygier do 
Poznania na dobrych warnukach. 

Opera lwowska w Krakowia. Przy do- 
brze zapalnionej mali kezon operowy xuczął 
się, jak tradycya każe, przedetawieniem 
„Hałki-. Halką była nareazsie już nie nie- 
wyczerpana pni Kasprowiczowa, którą jeszcze 
w zeszłym roku w tej roli słyszeliśmy, ale 
pni Gemharzewaka — rutynawana fpiewa- 
cska o mympatycznym brzmienia gloan, 
zbierając huczne oklaski; duakonałym Jon- 
tkiem był p. Malawski, Qałość przedstawie 
nia wypadła przyzwoicie, stolnik p. Mosmo- 
czego miał jednak za mało powagi i kon- 
tuszowej zamaszyatości. 

W poniedziałek wielkie zainteresowanie 
wśród publiczności wzbudza nieznana nam 
nowość „Chopin“ Oreflicego, na tle melodyj 
szopenowakich, 

Operowa stagione dyr. Hellera zaczęła się 
pod dobremi suapicyami. O siłach opery nie- 
bawem zamieńcimy ahazerniejsze sprawozda- 
nie. 

Pożegnania dyr. Pawlikowskiaga odbyło 


wodu braku miejaca obarerniejaze sprawozda- 
nie zamieścimy w jntrzejszym nrze. 


Strejk cieśli w Krakowie. Co dopiero 
szończył wię strejk robotników atolarskich 
(zyskali oni skrócenie dnia rchoczego o pół 
godziny, a płacą minimalną 2 Kor. 60 hal. 
względnie 10 procentową zwyżkę dotychcza- 
nowej płaey),a już od unia dzimiejszega roz- 
poczyna się znawn bezrobocie robotników oie- 


stopni adjutantów przybocznych i przenie- | sjelskich. 


siono do batalionu piechoty, utworzonego 
ze zbuntowanego l-go batalionu pułku 
preobrażeńskiego gwardyi. 


Strajknjący stawiają następające żądania : 
1) pisca minimalna (40 godzin dzieuniej 


_!8 Kor, dia robotników apecyalistów 3 Kor. 


60 hal. O ileby praca dzienna była niższa 
nie wolno atrącać z płacy więcej niż 30 b. 
za godzinę. 

2) wypłata ma się odbywać regularnie 
co uohoię a 6 wiaczór. 

3) wypowiedzenie 14 dniowe, 

4) nie wolno robotników nżywać do pra- 
ey innej nie fachowej, np. do woż enia drze- 
wa lub ciągnięcia wózka. 

5) z powodn strejku nie może być żaden 
robotnik wydalony. 

Komitet strejkawy urzęduje od poniedział- 
ku w związku stow. robotniczych (Maly Ry- 
nak l. 6). 

Zanosi 
Krakowie, 

P. Józef Spis Inspakter szkół ludow*ch 
okręgu krakowskiego obchodzi właśnie 25 
letni jnhiłeusz pracy na swem stanowisku. 
Z tej okazyi rauczycielstwo ludowe okręgu 
krakowskiego zebrane na konferencgi okre- 
gowej urządziło w sobot xacnemu  jubiluto- 
wi serdaczną owacyę w szkole w Nowej Wai 
Narodowej. Uroczyatoś rozpoczęła się nabo- 
(żeńntwem w miajacowym kościele Następnie 
wprowadzono jubiłata do budynku szkolnega 
i ta dyrektor askoly p. Ludwik Kołodziej- 
czyk złożył imieniem nuauozycielstwa nerde- 
cze życzenia, podnosząc zaalngi jubilata i tę 
prawdziwą życzliwość, jaką zawsze otącra vn 
nauczycieli. 

Dyrektor szkoły z Półwaia Zwierzyniec 
kiego, poseł Wojtyga- zaznaczył, że jubilat 
był dla sobie podwładnych nauczycieli nie 
urzędnikiem, ale przyjaciełem, doradcą, ohy- 
watelam. Następnia przemawiał p. Wożny, 
dyrektor szkoły w Krowodrzy. Wzrnasony 
jahilat podziękował w kilku ciepłych szda- 
nisch za owacyę, sapewniając, że i nadal 
Jem jego życia będzie dobro nauczycielstwa. 
Uroczystość zakończyła nię wapólnem foto- 
grafowaniem uczeatrików uroczystości. 

Z powodn jabilanszu p. Spisa nauczyciel - 
atwo okręgu krakowekiego postanowiło dre- 
gą składek zebrać odpowiednią kwotę, na 
utworzenie fundacyi nazwiska jubilata, z prze- 
znanzaniem odsetek dla nauczycieli potrze 
bujących poratowania zdrowia. Dotąd na ten 
cel zabrano g górą 1000 koron. 

Śluh p. Igaacego Pieńkowskiego, artysty 
malarza, z panuą Józefą Rogoszówną odbył 
aig 30 czerwca b. r. 

Statystyka biura hozpieczeństwa publi- 
cznego wykazuje od 1 stycznia do 30 czer- 
woa 1906 r. czyli przez okres azeńciomie- 
nięczny, szereg uresztowań za rozmaita prze- 
kroczenia i przestępstwa, Z tegu urenztowa- 
no nieletnich za kradzież 65, za oaza- 
atwo 3, za wióczęgostwo 16, za żehraninę 
B zm bitki i pokalerzenia 4. W tym samym 
czasie odatawionu 230 osób, dotkniętych cho- 
robami zaraźżliwemi, do szpitala ów. Łızarza, 
między temi 100 dziennych wyrobników, 55 
z klasy ałużącej, 20 prostytutek, 20 rzemie- 
ślników I 14 włóczęgów. 

Zwłoki żolniarza crena Jana Mallera, 
który ntonął w piątek rana pud czas kąpiell 
pod Wawelem, znaleziono w nmiedrielg rana. 

Bitka w Płaszawie. W nocy z soboty na 
niudzielj wywiązała nią w Płaszowie nieda- 
leko dworca kolejowegu krwawa bójka, w 
której niejaki Kugel zoatał ciężko pubity i 
pokrwawiony Kilkn napraweów aresztowano. 
Szczegóły podamy w jutrzejszym numarza. 
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RUM AROMATYCZNY Cis ca R. Marczyńskieżo 


w składzie fabrycznym (Prokiernia Florysńska 32) 


58 ct. 


największej w Krakowie I likollcy 
naa fabryki wódak. — ZWIERZYKEĆ 


